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P r z e g l ą d  w o j s k  w  N o r y m b e r d z e

H i t l e r  d o  a r m i i
m ó w ił  o  p r a w ie  z je d n o c z e n ia  N iem iec

N O R Y M B E R G A , 12. 9. P r z e ­
g lą d  w o js k a  i  ć w ic z e n ia  w o js k o ­
w e , k tó r e  o d b y ły  s ię  w  p o n ie d z ia ­
łe k  r a n o , z o s ta ły  w z n o w io n e  p o  
p o łu d n iu  w  o b e c n o ś c i  k a n c le r z a  
i g e n e r a l ic j i .  M a rs z a łe k  G o e r in g , 
k tó r y  j e s t  c h o r y , b y ł z a s tą p io n y  
p r z e z  g e n . M ilc h a . 0  g o d z  1 4 -e j 
p r z y b y ł  H it le r ,  w z n o s z ą c  s iln y m  
g ło s e m  o k r z y k : „ H e i l  ż o łn ie r z e " .  
Ż o łn ie r z e  o d p o w ie d z ie l i  n a  to  p o ­
w ita n ie  o k rz y k ie m  n a  c z e ś ć  H it ­
le ra .

N a s tę p n ie  H it le r  w y g ło s i ł  p r z e  
m ó w ie n ie , w  k tó r y m  — p r z y p o m ­
n ia w s z y  p r z y łą c z e n ie  A u s t r i i ,  o - 
I w ia d ę z y ł ,  i ż  je s t  to  z r e a l iz o w a ­
n ie  t y s ią c le tn ic h  m a rz e ń . „W y , 
ż o łn ie r z e "  —  p o w ie d z ia ł  H it le r —  
„ s p e łn i l i ś c ie  te  m a r z e n ia , w c h o ­
d z ą c  d o  A u s t r i i " .

N a s tę p n ie  k a n c le r z  w y g ło s i ł

p o c h w a łę  p a r tu  n a r o d o w o  - s o ­
c ja l is t y c z n e j ,  k tóra  w c ią g u  
m n ie j ,  n iż  20 la t —  ja k  p o w ie ­
d z ia ł —  z d o ła ła  z r e a l iz o w a ć  j e d ­
n o ść  N ie m ie c . A r m ia  i p a r t ia  s ą  
g w a r a n ta m i w s p ó ln o ty  n a r o d o ­
w e j n a  w e w n ą tr z , b r o n ią c  j e j  n a  
z e w n ą trz .

N ie  r o k o w a n ia  i k o n fe r e n c je  —  
p o w ie d z ia ł  H it le r  —  d a ły  n am  
p r a w o  z je d n o c z e n ia  w szy stk ich  
N ie m có w , t r z e b a  b y ło  t o  p r a w o  
w z ią ć . D la te g o  je s t e ś c ie  tu ta j ,  
m o i ż o łn ie r z e .

N a r o d o w y  s o c ja l iz m  k s z ta łc i  
n a r ó d  n ie m ie c k i d la  w s p ó ln o ty  
n a r o d o w e j,  a  a r m ia  k s z ta łc i  g o  
d la  o b r o n y  w s p ó ln o ty  n a r o d o w e j 
na z e w n ą trz .

N a ró d  n ie m ie c k i  m a  z a u fa n ie  
d o  w a s , o  i le  c h o d z i  o  r o z w ią z a ­
n ie  te g o  z a d a n ia , i w ie , że  m oże

m ie ć  d o  w a s  z a u fa n ie . W ie m , iż  
m a c ie  n a j le p s z ą  b r o ń , ja k a  d z i­
s ia j  i s tn ie ję .  n a jle p s z e  f o r m a c je  
i r ó w n ie ż  n a j le p s z e g o  d u ch a . 
M ia łe m  o k a z ję  w  c ią g u  o s ta t n ic h  
m ie s ie e y  w id z ie ć  w a s  na p o la c h  
m a n e w r ó w , na  p o la c h  ć w ic z e ń  w  
s tr z e la n iu  i w ie m , że  n a r ó d  n ie ­
m ie c k i m o ż e  n a  w a s  p o le g a ć . N ie

s łu ż y m y  d la  z a p ła ty , d la  w y n a ­
g r o d z e n ia  n a  twM  ś w ie c ie ,  s łu ż y ­
m y  n a sz e m u  n a r o d o w i i  N ie m ­
co m . „ N ie m c y  s ie g  h e i l “ .

P r z e m ó w ie n ie  k a n c le r z a  H it le ­
ra  tr w a ło  s ie d e m  m in u t.

W ie c z o r e m , na u r o c z y s t o ś c i  
z a m k n ię c ia  k o n g r e s u , H it le r  w y ­
g ło s i ł  d r u g ie  p r z e m ó w ie n ie .

Anglia nie bidzie neutralna
w ogólnym konflikcie

W roga postaw a Francuzów
wobec min. Cota

P A R Y Ż , 12, 9 W  M e z ie r e s  i 
C h a r le v il le  o d b y ły  s ię  w ie c e  z o r ­
g a n iz o w a n e  p r z e z  p o w s z e c h n y  
z w ią z e k  p o k o ju , n a  k tó r y c n  p r z e ­
m a w ia ć  m ia ł b . m in . C o t . S t r o n ­
n ic tw a  n a c jo n a l i s t y c z n e  p o d ję ły  
w z w ią z k u  z  ty m  o ż y w io n ą  d z ia ­
ła ln o ś ć  i w y d a ły  s z e r e g  u lo tek , 
w z y w a ją c y c h  lu d n o ś ć  d o  m a n i fe ­

s t a c j i  p r z e c iw k o  .s z k o d n ik ,o w i k t  
n ic tw a  f r a n c u s k ie g o " .

B . m in . C ot, n ie p e w n y  p r z y ję ­
c ia  ja k ie  g o  m o g ło  s p o tk a ć , w o la ł  
z  p r z y ja z d u  z r e z y g n o w a ć  i  n a  w ie  
c e  n ie  p r z y b y ł . W ie c e  t e  z a m ie n i 
ły  s ię  w  o lb rzy  m ie  m a n ife s t a c je  
u c z u ć  p a t r io t y c z n y c h  m ie js c o w e j 
lu d n o ś c i .

Sześciu policjantów żydowskich
zabito z zasadzki

JEROZOLIM A, 12. 9. Sześciu ż y ­
dow skich policjantów , którzy stano­
wili ochronę dla ekipy techników te­
lefonicznych, zakładających  linię p o ­
m iędzy Jaffa a Gazą, zostało zabi­

tych  z zasad zk i N apastnicy ^ciągnę­
li z nich mundury, broń i amtnPcję. 
T echn icy  telefoniczni zdołali zbiec i 
ukryć się w  najbliższymi żydow skim  
osiedlu.

LO N D Y N , 12. 9. W  ni< dzielę w ie­
czorem  przedstawiciel rządu angiel­
sk iego złoży ! prasie  angielskiej i k o ­
respondentom  zagraniczny iji p rzeby­
w ającym  w Londynie ośw iadczenie w 
oprawie konfliktu  czesku - niemiec­
kiego.

R ząd angielski —  r. ówią pierw sze 
słow a deklaracji —  zdaje sonie spra-

K o n i e c  k a r i e r y  i  a t e r y

Z a t r z y m a n o  „ d y r e k t o r a

Marna da jera vel Szulima Majera

i y

wę z niebezpieczeństw a, jakie przeJ 
stawia spraw a czeska, w ierzy  jedna*, 
dalej w pokojow e załatwienie proble­
mu. W  dalszym  ciągu deklaracja  pod­
kreśla znaczenie misji lorda  R unci­
mana, a przechodząc do krótkiego o- 
irtówienia ostatnieg, piana czesk ie­
go , oświadczenie stw ierdza, że nartu - 
ca się potrzeba dalszych lozm ów , a 
m oże i pew nych zm ian w planie cze

Echa incydentu pod C z a n g K u -F e n g

W y ty cz e n ie  g ra n icy
sowiecko-mandżurskiej

T O K IO , 12. 9. R o z m o w y  p o m lę -
bkim. N ie m a jednak uspraw iedliw ię- d zy  a m b a s a d o re m  ja p o ń s k im  Ś l i ­
nią dla przerw ania rozm ów  na rzecz je m its u  a n a s tę p cą  k o m isa rz a

s p r . z a g r . P o t ie m k in e m  w  s p r a -drastycznego rozw iązan ia ;

P o s t a ć  S z u lim a  M a je r a  v e l M a r  
ka B a je r a ,  „p a n s  d y r e k to r a "  „ C y ­
r u lik a  W a r s z a w s k ie g o " ,  „ m e c e n a ­

s a "  te a tr z y k ó w , i t e g o  r o d z a ju  
r ó ż n y c h  im o re z , a p o z a  ty m  l i c h ­
w ia r z a  i p o s p o l i t e g o  „p r z e s t ę p c y  
s k a r b o w e g o "  a o b r z e  je s t  zn a n a  
n ie  ty lk o  w  ś w i c i e  te a tra ln y m , 
a le  ta k ż e  s z e rs z e m u  o g ó ło w i .

Z n a n a  j e s t  o n a  także n a sz y m  
c z y te ln ik o m , g d y ż  n ie je d n o k r o t n ie  
u ja w n ia l iś m y  sz a ch e rk i i k o m b i­
n a c je  „p a n a  d y r e k to r a "  o s ta tn io  
w  u b . ty g o d n iu , d o n o s z ą c  o  s e n s a ­
c y jn y c h  o d k r y c ia c h , p o c z y n io n y c h  
podcziai d o k o n a n e j w  m ie sz k a n iu  

E a je r a  r e w iz j i .

W ie lk a  k a r ie r a  S z u lim a  M a je -  
je r a  v e l  M a rk a  P a je r a  k o ń cz y  s ię  
n a r e sz c ie ,

p rzez  w ła d z e  ś le d z tw o  u ja w n iło  
n o w e  s z a c h e r k i „p a n a  d y ­

r e k t o r a " . na sk u te k  c z e g o  z o s ta ł  
on  za trzy m a n y  w ra z  ze  s w ą  „ p r a ­

w ą  r ę k ą "  o s o b is ty m  s e k re ta rz e m  
ż y d e m  C ze r to k ie m .

O d a ls z y c h  lo s a c h  ty c h  „ p a ­
n ó w "  o ra z  o  s z c z e g ó ła c h  i w y n i­
k a ch  o s ta tn ic h  d o c n o d z e ń  p o in fo r  
m u je m y  n a s z y c h  c z y te ln ik ó w  n a ­

ty c h m ia s t , g d y  ze  w z g lę d u  n a  d o ­
b r o  s p r a w y  b ę d z ie  m o ż n a  je  u ja ­
w n ić.

jakiegoś 
kwestii.

Y n g lia  nie m ogłaby pozostać neu­
tralna w ogólnym  Konflikcie, w któ­
rym  integralność F rancji byłaby za ­
grożona. Rząd R zeszy nie powinien 
się łudzić licząc na krótką i pom yślną 
kaninanię przei iw ko Czecho, 'ow a cji 
bez interwencji F rancji i A nglik  Rzą 
dy dom iniow  itrzym ują  ścisłe p om  
zum ienie z centra*ą. A ngiia  uti zym u- 
je  tradycyjne związKi z F r a n c '>, k tó ­
rej bezpieczeństw o i integralność gra- 
nu  jest najściślej związana z b< zpie- 
czeństwein i in tegralnością  A nglii.

| q  o f i a r  s ó d ż z e n i i a
drezyny z lokomotywą

ludzi, zderzyła się ze stojącą na sta ­
cji lokom otyw ą. Na SKutek zderzenia 

dzie jadąca” z duża szybkością  drezy* poniosły śm ierć na n ejscu 2 osoby.
- -  ■ — • — =->------» -  10 ciu 8 zaś zostało < ięzko rannych

CZERNIOWCE, 12. 9 W  pobliżu 
miasta Targu M uresz w S iedm iogso-

na, na której znajdow ało Bit­

w ie  p o w o a łn ia  k o m is j i  d la  w y t y ­
cz e n ia  g r a n ic y  s o w ie c k o  -  m a n ­
d ż u r s k ie j z .b liża jh  s ię  d o  p o m y ś l­
n eg o  k o ń c a . Z a d a n ie m  te j k o m i­
s j i  b ę d z ie  w y ty c z e n ie  g r a n ic y  w

o k o l ic a c h  C z a n g k u fe n g  n a  o d c in ­
ku 8 k ilo m e tr o w e j d łu g o ś c i .

Z d a n ie m  ja p o ń s k ie g o  m in is te r ­
s tw a  s p r . z a g r . p o m y ś ln e  z a k o ń ­
cz e n ie  p r a c  te j k o m is j i  m o g ło b y  
m ie ć  k o r z y s t r y  wypływ na in n e  za 
g a d n ie n ie , p o z o s t a ją c e  w  z a w ie ­
rz e n iu  m ię d z y  o b o m a  k r a ja m i.

l

Śi p. Helena W asilew ska
W n ie d z ie lę  d . I I  b m. zm a rła  

w  W a r s z a w ie  ś. p- H e le n a  W a s i­
le w sk a , ż o n a  je d n e g o  z g łó w n y c h  
id e o lo g ó w  r u c h u  w s z e c h p o ls k ie ­
g o  i p is a r z a  n a r o d o w e g o  p, Z y g ­
m u n ta  W a s ile w s k ie g o , r e d a k to r a  
„ M y ś l i  N a r o d o w e i" .

Ś. p. Z m a r ła  b y ła  o s o b ą  n ie p o ­
s p o l i t y c h  z a le t  s e r c a  i u m ysłu . 
P e łn a  n a js z la c h e t n ie js z y c h  u -

Czynnik zaufania
Zbeszcześoi

krucyfiks

C h c ą c  trw a le  u re g u lo w a ć  a lu  zbożem  p o w in n a  b yć  „Cen 
s lro n ę  h a n d lo w ą  w y tw ó rcz u ś- tra la  Z b o ż o w a "1, w ła śc iw y m i  
ci ro ln icze j, ro z w ią z a ć  trudne  zaś -e d n o stk am i h a n d lo w y m i  

bo o to  prowadzone z aga d n ie n ie  p o śre d n ic tw a  p rzy  ooszczegóh ie  p o w ia to w e  sp ó ł-  
sp rzedaży  p ro d u k tó w  ro lnych , dzie ln ie  zbożow e. P ro b le m  re­

o rg a n iz a c j i h a n d lu  zbożem  
m ożna  ro z w ią z y w a ć  ró żn ym i 
d ro ga m i. A lb o  p o w o li,  sto pn io  
wo, ew o lu cy jn ie , p io p a g u ją c  i 
p o m a g a ją c  do p o w s ta w a n ia  no 
w y ch  p la có w e k  zbożow ych, 
lu b  ro z w ija ją c  już  is ln k ją c e ,  
a ró w n o le g le  o rga n iz u ją c  a p a ­
ra t n ad rzęd n y , k o n tro ln y , któ  
ry  ze w z g lę d u  n a  ró ż n o ro d n y
c h a ra k te r  po szczegó lnych
„ f irm “ d la  z a c h o w a n ia  ró w n o ­
w ag i, p o w in ie n  b yć  w  rę k ach  
p a ń s tw a ;  a lbo  też inaczej, w  
k ró tk im  o kre sie  czasu  rew o lu ­
cyjn ie  z m ie n ia ją c  s to su n k i w  
h a n d lu  zbożem , u sta la ją c  je­
den  typ  o rg a n iz a c j i  h a n d lo ­
wej, w c ią g a ją c  do a k c ji szero ­
k ie  rzesze za in te re sow any  ch 
ro ln ik ó w , n a a a ją c  tem u  typo ­
w i o rg a n iz a c j i  h an d lo w e j d a ­
le k o  id ą c y  c h a ra k te r  spo łecz ­
ny, a jednocześn ie  p o zo staw ia  
ją c  m u  z o rg a n iz o w a n ie  w ła s ­
nej cen tra li, p rzy  n a d a n iu  m u  
sze rok ie j a u to n o m ii w  z ak re ­
sie  p ro w a d z e n ia  zbożow ej p o ­
l i t y k i  h .cndlow ej i p rz y  zarezer

n a le ż y  w  p i e r w s z y m  r z ę d z i e  
' z o r g a n i z o w a ć  n a  w ł a ś c i w y c h  

z a s a d a c h  h a n d e l  z b o ż e m ,  w y r -  
i w a ć  g o  z r ą k  a n o n i m o w e g o  p o  
! ś r e d n i c t w a  i s p e k u l a c j i ,  b e z -

k a r n i e  d z i s i a j  w  t e j  d z i e d z i n i e  
P o lic ja  aresztow ała Edw arda Gra ,

bo-rsk iego, -u n . jako sublokator ' 111 - 3 \ „ , in ; „ rtn
p rz - u l f  Sam borskie nr. 2 u H =leny S t w o r z e n i e  id p o w  l e d m e g o  
«trotiew sk ie j. G rabow ski od dłuższe- a p a r a t u  h a n d l o w e g o  d la  c z t e -  
go cz-J -i żaleniu z o-płata kom ornego p o d s t a w o w y c h  z b ó ż  —
i w łaścicielka 1 sali n lk ak iotir  na- ż v ta j ę c z m i e n i a  i  o w
p  lina g o  i zagroziła  * > « » » .  f ^ ^ r a t u  o p a r t e g o  n a  s a im .

W  niedziele Grabow ski, pow rociw -J • a p a r  u , p  & 
szy do m ieszkania, poczm rozb ijać d z i e l n y c h  p l a c o w rk a c h  h a n d l o -  
rieb le  i zrzucać obrazy ze ścian, a na- w y c h ,  p r o w a d z ą c y c h  p r z y  p o -  
f tęrmie w- szale pija< kim porw ał z  m o c y  w ł a s n e j  c e n t r a l i  w sp ó l-
ściany krucyfiks, rzuci! o  ziem n 11 „  n n l i l v k e  r e n  w a r u n k ó w  z a
/d ep ta ł nogai) S ir  ewska praera-1 n % p o l l O k ę  c e n ,  w a r u n k ó w  z.
żona w ybiegła  z mieszkania i i szczę - k u p u ,  s t a n d a r t o w  j a k o ś c i  u] n
ła  alarm  lo k a to r z y  w ezwali policjan - d o k o n y w u j ą c y c h  w s p ó l n y c  1
ta. który G rabow skiego obezw ładnił t r a n s a k c j i  e k s p o r t o w y c h ,  j a k
* ___- ______ L-rvmicnrinrn . ” . . .  %i przeprow adził do komisariatu.

Przelotne deszcze
P rzew idyw any orzebieg pog od y  W 

dniu 13 bm:
P og od a  o  zachmurzeniu przeważnie 

dużym , m iejscam i przelo+r.e deszcze, 
zw łaszcza na w schodzie kraju. T em - 
peratozm w  c ą g u  dnia około 15 st. 
Um iarkowane w a t r y  zachodnie

ró w n ie ż  u z ga d n ia ją c y c h  w z a ­
jem n ie  zaop a trze n ia  w ię k ­
szych  s k u p is k  lu d n o śc io w y ch  
w  k ra ju , d o staw  d la  w o jska ,  
sa m o rz ą d ó w  i  t. d., m u s i b yć  
p u n k ie m  w y jśc ia  akcj: z re o r­
g a n iz o w a n ia  h a n d lu  ro ln icze ­
go  w  Po lsce .

A p a ra te m  w y k o n a w cz y m ,  
ce n tra ln ym , o rgan izac ji h a n -

w o w a m u  d la  w y k o n a w c z y c h  
organów^ p a ń stw o w y ch  je d y ­
n ie  z a sa d n ic z y ch  f u n k c j i  n a d ­
zoru  i ko n tro li.

W  dz is ie jszych  n a szych  w a ­
ru n k a c h , m a ją c  n a  uwadze,, że 
w ła śc iw e  z o rg a n iz o w a n ie  h a n ­
d lu  zbożem  jest p u n k ie m  w y j ­
śc ia  d la  p o p ra w y  sto su n k ó w  
go sp o d a rc z y c h  w  ro ln ictw ie , 
w y b ó r  nasz  jest jasny . W  ]*eł- 
n i d o ce n ia m y  w a lo ry  w sze lk ie  
go  d z ia ła n ia  sto p n io w e go , ewo  
tucyjnego, w y ch ow aw cze go ,  
któ re  w p ie rw szym  rzędzie  u -  
ła tw ia  w ła śc iw e  z o rg a n iz o w a ­
nie sam e go  apa ratu , w y szk o lę  
nie  persone lu , p o z w a la  u n ik ­
nąć  lic zn ych  tru d n o śc i i b łę ­
dów , w y b ie ra m y  je d n a k  ze 
w z g lę d u  n a  kon ieczno ść  szy b ­
k ie go  ru sz e n ia  w s i z d z is ie j­
szego  m araz m u , d ru g ą  drogę. 
Z a  tym  w y b o re m  id ą  pew ne  
p o su n ię c ia , k tó ry m  k o n se ­
k w e n tn ie  i o d w aż n ie  trzeba  
stawać czo ła, ch oc iaż  n ie w ą tp li  
w ie  w  p e w n ych  k o ła c h  będ ą  
one n ie p o p u la rn e .

P ie rw  sze —  to w ch łon ięc ie  
przez now ą o rgan izac ję  w p raw  
dzie n ie liczn ych , a le  dz is ia j  
ju ż  is tn ie ją cy ch  p o ls k :ch  f irm

dzie lczych, sa m o rz ą d o w y ch .  
D r u g ie  —  to k o n ie cz n o ść  m are  
r ia ln e g o  u d z ia łu  r o ln ik ó w  w  
tw orzen iu  o rga n iz a c j i h an d lu  
zbożem , Kon ieczność p e w n y c h  
o f ia r  i zw iązp n e  z tym  tru d n o ­
śc i f in a n so w e . A le  w  tym  w y ­
p a d k u  o f ia ry  są n iezbedne i 
n ie w ą tp liw ie  ro ln ic y  je p o n io  
są, jeże li ty lk o  u w ie rz ą  w  ich  
ce low ość, jeżeli do  o rg a n iz a to ­
rów' tego p rze d się w z ię c ia  będą  
m ie li zau fan ie .

I  tu w  tym  wda. n ic  z a u fa n iu  
leży p u n k t  c iężkośc i p o w o d ze ­
n ia  całego  p ro jektu . T a k ,  jak  
w  m o m e n c ie  tw orzen in  B a n k u  
P o lsk ie g o  spo łeczeń stw o  o d n io  
s ło  się z z a u fa n ie m  do ów cze s­
n y c h  c z y n n ik ó w  rz ąd o w ych  i 
d la te go  p o śp ie sz y ło  ochotnie  
n a  ape l su b sk ry b o w a n ia  k a p i ­
ta łu  z a k ła d o w e go , ta l sa m o  i 
w  tym  w y p a d k u  ro ln ic y  chęt­
n ie  o d d a d z ą  n ie raz  estatm  
grosz, n a  k a p it a ł  po w ia tow e j  
sp ó łd z ie ln i zbożowej, jeże li u - 
w ie rzą , że to nie jedna  w ięcej 
„ ra d o sn a  tw órczo ść", a le p o ­
w ażne, u czc iw a  a p a tr io tyczn e  
przedsięw zięc ie , k tó re  p rzyczy  
n i się do  p o d n ie s ie n ia  i u t rw a ­
len ia  re n to w n o śc i p r o d u k c j i

c z u ć , in tev esu j‘ ą ca  s ię  ż y w o  w s z y  
stk im , c o  s ię  w  P o ls c e  d z ia ło , b y ­
ła  p r a w d z iw ą  to w a r z y s z k ą  p r a c y  
d la  c z ło w ie k a , p o ś w ię c a ją c e g o  s ię  
w  c a ło ś c i  s p r a w o m  p u b lic z n y m .

M ia ła  s e r c e  w r a ż l iw e  n a  n ie d o ­
lę  lu d zk ą . N ie  b r a k ło  j e j  n ig d y  
tam , g d z ie  n ę d z a  i n ie s z c z ę ś c ie  
w o ła ły  o p o m o c . M im o  s k ro m n y ch  
ś r o d k ó w , ja k im i ro z p o r z ą d z a ła , 
p o  c ic h u  b e z  r o z g ło s u  b y ła  z a w ­
sze  p o c ie s z y c ie lk ą  s t r a p io n y c h .

C z e ś ć  j e j  ś w ie t la n e j p a m ię c i !
ś .  p . Z m a r ła  o s ie r o c i ła  s y n a  Z 

p ie r w s z e g o  m a łż e ń s tw a , p . S t e fa  
n a  G o d le w s k ie g o , c e n io n e g o  p o e ­
tę  o r a z  sy i.a  s w e g o  m ę ż a  s  p ie r w  
sz e g o  m a łż e ń s tw a  p p tiłk . T a d e u ­
s z a  W a s ile w s k ie g o ,  a t t a c h e  w o j ­
s k o w e g o  n a s z e g o  p o s e ls t w a  w  
B e lg r a d z ie .

R o d z in ie  ś. p . Z m a r łe j t o w a r z y ­
s z y  g łę b o k ie  w s p ó łc z u c ie  s z e r o ­
k ich  k ó ł n a r o d o w y c h  w  P o ls c e .  
0 o  t e g o  w s p ó łc z u c ia  p r z y łą c z a  
s ię  i r e d a k c ja  „ A B C “ .

N a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e  o d b ę d z ie  
s ię  w  g ó r n y m  k o ś c ie le  Z b a w ic ie la  
w  ś r o d ę  14 b . m . o g o d z . 10 i p ó ł 
r a n o , p o c z e m  n a stą p i w y p r o w a ­
d z e n ie  z w ło k  s a m o c h o d e m  n a  
c m e n ta r z  p o w ą z k o w s k i

z b ożow ych  p ry w a tn y c h , s p ó ł-  ro  oiczej w  P o lsce . S t. ( r>oIski
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b ie g łe j w  p o b h ż u  d w o r c a  p e n s y l ­
w a ń s k ie g o  n a s tą p ił  w y b u c h  p a ru  

b o m b  p r z e d  je d n y m  z w ię k s z y ch  
z a k ła d ó w  fu t r z a n y c h , k tó r e g o  r o ­
b o tn ic y  o b e c n ie  s tr a jk u ją .

S z k o d y  są  b a r d z o  zn a czn e . Z a ­
m a ch u  d o k o n a li  t e r r o r y ś c i  k o m u ­
n is ty c z n e g o  o d ła m u  la b o u r z y s tó w .


